
Psy, pieski, kundelki...  

25 października – Dzień Kundelka 

 
 

      Święto powstało, aby podziękować kundelkom za ich oddanie i wierność, ale również aby 

zwrócić uwagę na tę najliczniejszą a często najgorzej traktowaną grupę psów towarzyszących  

człowiekowi.  

      Pies jest najlepszym przyjacielem człowieka, a można dodać, że również najstarszym. To wła-

śnie pies był pierwszym gatunkiem zwierzęcia, które udało się ludziom udomowić. Przodkami 

współczesnych psów domowych były najprawdopodobniej wilki, choć niektórzy badacze wskazują 

również na szakale czy dingo.  To właśnie te zwierzęta stały się przodkami psa domowego. Najstar-

sze archeologiczne dowody na współistnienie ludzi i psów pochodzą sprzed 14 tys. lat, na terenie 

dzisiejszych Niemiec odkryto mogiłę, w której, prócz szkieletu człowieka, znajdował się również 

zwinięty szkielet psa.  

       Psy towarzyszą nam już od bardzo dawna. Pies domowy jest jedynym gatunkiem mogącym  

pochwalić się tak ogromnym zróżnicowaniem typów 

      To kundelki stanowią większość wśród prawie setki tysięcy bezdomnych zwierząt w polskich  

schroniskach, to one najczęściej padają ofiarą przemocy i bezmyślności ludzi, to je wyrzuca się  

z domu jak niepotrzebny przedmiot lub przywiązuje do budy na krótkim łańcuchu. Ich życie wy- 

daje się mniej warte tylko dlatego, że nie kosztowały fortuny . Psy niejednokrotnie udowadniały, że 

ich przywiązanie do właściciela jest silne i trwałe, czasem nawet silniejsze niż śmierć.  

W Krakowie, na Bulwarze Czerwieńskim, stoi pomnik psa, którego wierność stała się już legendą. 

Pewnego dnia, w 1990 roku, starszy pan z czarnym, sporym kundelkiem przechodził przez przejście 

dla pieszych przy Rondzie Grunwaldzkim. Nagle człowiek upadł, dookoła niego zebrali się ludzie, 

przyjechała karetka, na psa nikt nie zwracał uwagi. Niestety, starszy pan zmarł w karetce. Pies zo-

stał w miejscu, gdzie ostatni raz widział swojego opiekuna i czekał. Czekał przez rok, nie dając się 

złapać pracownikom schroniska i nie zbliżając się do nikogo. Był dokarmiany przez panią Marię 

Miller, jednak nawet jej nie dawał się do siebie zbliżyć. Dopiero niemalże w równą rocznicę śmier-

ci swojego opiekuna Dżok, bo tak nazwano psa, zaufał pani Marii i dał się zaprowadzić do domu. 

Mieszkał z nią przez 6 lat, aż do jej śmierci. Zabrany potem do schroniska uciekł z niego i zginął 

tragicznie na bocznicy kolejowej wpadając pod pociąg. Historia Dżoka tak poruszyła mieszkańców 

Krakowa, że postanowili upamiętnić jego wierność stawiając mu pomnik, który w 2001 roku odsło-

nił inny pies – owczarek niemiecki o imieniu Kety.  

Psia wierność jest zadziwiająca, tym bardziej żal, że ludzie często nie potrafią jej docenić i odpłacić 

wiernemu zwierzęciu tym samym. Udomowiliśmy psy, uczyniliśmy z nich naszych pomocników, 

zmieniliśmy ich wygląd i dopasowaliśmy go do własnych potrzeb lub gustów, uzależniliśmy  

je od siebie, powinniśmy więc teraz być za nie odpowiedzialni. Pies, w wyniku ludzkich działań  

przestał być dzikim zwierzęciem, zatracił pierwotny instynkt i pozostawiony bez opieki może sobie 

nie poradzić, większość porzuconych psów ma małe szanse na przeżycie, jeśli ktoś w porę  

się nimi nie zajmie. Dlatego bardzo ważne jest to, abyśmy odpowiedzialnie podchodzili do decyzji 

o przygarnięciu lub kupieniu psa, pamiętając, że będziemy zobowiązani do zajmowania  

się nim do końca jego życia. Opieka nad psem to nie tylko zapewnianie pożywienia i wody, to także 

stworzenie mu warunków, w których będzie mógł żyć bezpiecznie, spokojnie i zdrowo, realizując 

wszystkie swoje psie potrzeby.  

Pamiętajmy, że pies nie jest zabawką i że jego potrzeby nie zawsze pokrywają się z zachciankami 

właściciela. Jeśli widzisz obok siebie zwierzę, które potrzebuje pomocy, nie bądź obojęt-

na/obojętny. Może to właśnie od Twojej reakcji zależy życie tego stworzenia. Gdy widzisz zwierzę 

będące ofiarą wypadku drogowego lub ranne z innego powodu zawiadom straż miejską lub policję 

albo fundację zajmującą się pomocą zwierzętom. Możesz też samemu odwieźć zwierzę do lecznicy, 

zachowując środki ostrożności (ranne zwierzę może być w szoku i reagować agresywnie). Jeśli je-



steś świadkiem przemocy wobec zwierzęcia lub zaniedbania obowiązku opieki przez właściciela 

również zgłoś to na policję, do straży miejskiej lub poinformuj fundację. 

Nie mijaj obojętnie błąkających się bezpańskich lub zagubionych psów, przygarnij, spróbuj od- 

szukać właściciela, nakarm, poszukaj dla niego nowego domu. Nie odwracaj się od potrzebujących 

pomocy.  

 

Co robiliśmy? 

 Odpowiedzialny opiekun psa...  

 Co mówi Twój pies? 

 Jak wyglądałby pies połączony z dwóch? 

 Zabawka dla mojego psa... 

 Zakładka do książki. 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 



 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

I mnóstwo innych 

zajęć: czytelniczych, 

filmowych, 

muzycznych, 

plastycznych ...  

 

 

 

https://www.youtube.com/watch?v=mVnzRiockqw  - piosenka „Kundel bury” 

 

 

 

https://www.youtube.com/watch?v=mVnzRiockqw

